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W ycieczka praw ników  francuskich
w  k ryp c ie  M a rs za łk a  P iłs u d s k ie g o .

Kraków, 30. 5. (PAT.) W  pierwszy 
dzień Zielonych Świąt, przybyła do 
Krakowa bawiąca w Polsce grupa 20 
wybitnych prawników francuskich, po* 
witana na dworcu kolejowym przez 
przedstawicieli świata prawniczego Kra 
kowa.

Goście francuscy zwiedzili cenniejsze 
zabytki miasta, w południe udali się 
gremialnie z pierwszym prezesem Sądu 
Kasacyjnego Fremicourt i dziekanem 
paryskiej Rady Adwokackiej Char* 
pentier na czele, do krypty pod wieżą

Srebrnych Dzwonów, gdzie po oddaniu 
hołdu pamięci Marszałka Józefa Pił* 
sudskiego, złożyli u Jego trumny wspa 
niały wieniec, przepasany wstęgami c 
barwach narodowych francuskich.

W  godzinach popołudniowych w a- 
partamentach hotelu Francuskiego po* 
dejmował gości śniadaniem dziekan 
wydziału prawa U. J. prof. dr W olter.

Po południu goście francuscy opu* 
ścili autokarami Kraków, udając się do 
Zakopanego dla zwiedzenia polskich 
Tatr.

Pogotow ie przeciw pow odziow e 
w  granli ach W a rs za w y .

Amb. [ M m i  w linfad
p olsk iej em igracji w e  F raocli.

Lille, 30. 5. (PAT.) Podróż ambasa
dora Łukasiewicza po ośrodkach emi* 
gracji polskiej we Francji, przybrała 
charakter podwójnej manifestacji: przy 
jaźni polsko-francuskiej i przywiązania 
emigracji polskiej do Macierzy. Swó] 
trzydniowy objazd ambasador R. P. 
rozpoczął od symbolicznego hołdu po
ległym Polakom i Francuzom na cmen* 
tarzach wojskowych La Targette i No* 
tre Dame de Lorette.

Prowincjonalne miasto Bapaume zgo 
towało ambasadorowi uroczyste przyję* 
cie. Na przemówienie mera miasta, am> 
basador odpowiedział krótkim prze* 
mówieniem, po czym cały orszak odje* 
chał do Arras, gdzie gości polskich po* 
dejmował prefekt departamentu mer m. 
Arras, w otoczeniu najwybitniejszych 
przedstawicieli miejscowego społeczeń* 
stwa. P. ambasadorowi oddal honory 
przed gmachem prefektury pluton repu 
blikański w galowych mundurach.

Po wizycie w A n as cały orszak ud'ał 
się pod pomnik poległych Polaków w 
La Targette. Koło pomnika ustawiły się 
delegacje, poczty sztandarowe strzel* 
ców, Sokołów, Harcerzy i b. komba
tantów. Ambasadora R. P. powitał mer 
inwalida bez nogi, wygłaszając wzru* 
szające przemówienie. Ambasador Lu* 
kasiewicz serdecznie odpowiedział.

Prezes federacji PZOO podkreślił, iż 
b. kombatanci polscy, tak jak zresztą 
cale wychodźtwo polskie we Francji 
gotowe jest do ofiar na każdy zew 
Macierzy.

Przy dźwiękach Hymnu Narodowe* 
po polskiego i francuskiego, ambasadoi 
złożył wieniec przed pomnikiem, na 
którym widnieje napis: „Za naszą wolt 
ność i waszą“.

Po tej uroczystości ambasador udał 
się do pomnika-kościola N otre Dame 
de Lorette, wznoszącego się pośród ol. 
brzymiego cmentarza, na którym spo* 
czywa 3S.C00 poległych w czasie wojny 
światowej. P. ambasador złożył wie* 
niec w kostnicy, po czym zwiedził ko* 
ściół, w którym znajduje się ołtarz 
Matki Boskiej Częstochowskiej, ofiaro
wany kombatantom francuskim przez 
kombatantów polskich.

Pierwsze zetknięcie się ambasadora 
R. P. z masą polskiej ludności robotni* 
czej odbyło się w pobliskiej miejscowo* 
ści górniczej Noeux les Mines, gdzie na 
powitanie zebrało się w wielkiej hali o* 
koło 4000 ludzi. Obecni byli również 
przedstawiciele miejscowych władz frar 
cuskich oraz zarządów miejscowych kc 
palń. Prezes Związku Polaków p. Szy* 
manowski wśród oklasków i owacj. 
podkreślił, iż wychodźtwo polskie czu
je się całkowicie solidarnie z Macie* 
rzą i gotowe jest w każdej chwili sta* 
nać do dyspozycji Naczelnego Wo* 
dza.

Do zebranych robotników przemó* 
tvił następnie p. ambasador, oświadcza
jąc m. in.: Polska jest dumna z was
tak, jak wy możecie być dumni z Niej 

obecnej sytuacji zdajemy sobie spra 
Wę, że tylko wspólnym wysiłkiem na* 
rodu. zdecydowani bronić pokoju, mo* 
żemy zapewnić światu pokój taki, ja* 
kiego chcemy.

Wśród' oklasków, ambasador Łuka* 
sigwicz zakończył swe przemówienie o* 
krzykiem: „Niech żyje Polska, niech 
*Vje zaprzyjaźniona z Polską Francja**.
> Ambasador, żegnany gorąco przez

Warszawa, 30. 5. (PAT.) Stan wody 
na Wiśle pod Warszawą podnosi się z 
każdą chwilą. Podczas gdy w dniu 27 
b. m. w godzinach rannycn stan wody 
wynosił 2,22 mtr., to w poniedziałek o 
godzinie 17 — 4,83 mtr.

Dolne bulwary przy mostach są czę» 
ściowo zalane. Jazda łodziami na Wi» 
śle zos*ala wzbroniona, jedynie kursują 
statki pasażerskie. Przy mostach Kier* 
bedzia i Poniatowskiego, gromadzą się 
tłumy ludzi, obserwując wezbrane fa
le W idy.

Od piątku dnia 26 bm. w granicach 
Warszawy zarządzone zostało pogoto
wie przeciwpowodziowe. Oddział * 
inż. wydziału technicznego zarządu 
miejskiego sprawdza stan wałów i w 
razie konieczności natychmiast napra-

Tokio, 30. 5. (PAT.) Wczoraj doszło 
ponownie do poważnego incydentu na 
granicy mongolsko*ir.andżurskiej.

Oddział mongolski, złożony z tysiąca 
żołnierzy, przekroczył pod osłoną bro* 
ni zmotoryzowanej j około 100 samolo* 
tów granicę na odcinku Numohan.

Po dłuższej walce udało się wojskom 
mandżursko - japońskim odeprzeć na*

Rzym, 30. 5. (PAT.) „Giornale d ‘Ita* 
lia“ w artykule Gaydy wysuwa tezę, że 
obecny konflikt europejski dotyczy wy 
łącznie mocarstw zachodnich i w ni* 
czym nie narusza wolności ludów cy* 
wilizowanych.

Polityka Włoch i Niemiec, twierdzi 
Gayda, nie ma na celu zdobycia hege* 
monii, ale dokonania rewizji, w stosun
ku do hegemonii, jaką dzięki traktato* 
wi wersalskiemu zyskały Anglia i Fran 
cja. Rozważając sprawę, na czym pole* 
ga hegemonia, Gayda pisze, że Francja 
ze swymi 42 milionami ludności dyspo 
nuje 11.919.259 km. kw. kolonii, zaludj

zgromadzoną ludność robotniczą, odje* 
chał do Lille, skąd w niedzielę udał s'ę 
na dalszą wizytację.

Miejscowa prasa w Lille zamieszcza 
liczne notatki i artykuły na temat po< 
bytu ambasadora R. P.

wia szkody, powodowane najczęściej 
przez okoliczną ludność.

Na Wiśle można zauważyć, w szcze* 
gólności na Siekierkach wzmożony ruch 
przy wywożeniu materiału piaskarskie* 
go j żwirowego, przeznaczonego na bu. 
dowę.

Z związku ze znacznym przyborem 
wody w środkowym biegu Wisły, u 
rząd wojewódzki warszawski zarządził 
począwszy od rana dnia 26 maja br. po* 
gotowie przeciwpowodziowe w powia* 
tach: garwolińskim, grójeckim, war* 
szawskim, płońskim, sochaczewskim. 
płockim i gostyninskim. Na skutek te
go nadzór techniczny sprawdził stan • 
wytrzymałość wałów. W  niektórych 
miejscach poczyniono wzmocnienia wa
lów, na których czuwa stale pogoto* 
wie wałowe.

pastników, przy czym lotnicy japońscy 
zestrzelili przezszło 20 samolotów mon* 
golskich, tracąc tylko jeden.

Mandżurskie ministerstwo spraw za* 
granicznych wystosowało do rządu ze* 
wnętrzno*mongolskiego energiczny prc 
pest z żądaniem natychmiastowego wy* 
cofania z obszaru pogranicznego wojsk 
mongolskich.

nionych przez 62 miliony ludności, a 
Anglia, mając 46 milion, ludności, po* 
siada 7,467,430 km. kw. kolonii (nie 
licząc dominiów), zaludnionych przez 
62 miliony ludzi, natomiast W łochy 
przed wyprawą abisyńską przy swych 
45 milionach ludności tylko 2,471537 
km. kw. terytoriów kolonialnych, za
ludnionych przez 2 i pół miliona ludno 
ści, Niemcy zaś do bziś dnia nie mają 
żadnych kolonii.

W  dodatku Francja i Anglia dyspo* 
nują bogactwami naturalnymi tak. że 
dwa te mocarstwa posiadają hegemonię 
nie tylko nad ludami, ale i nad bogać* 
twami naturalnymi świata. W  przeciw* 
stawieniu do Francji i Anglii Niemcy i 
W łochy, mimo że mają większą lud* 
ność w  krajach macierzystych, bądź 
wcale nie mają kolonii, bądź też posia
dają tereny nieproporcjonalnie małe do 
swej ludności i do zdolności pracy.

MIN. ROM AN I BOBKOWSKI 
WRÓCILI Z NOWEGO JORKU. 
Gdynia, 30. 5. (PAT.) W  niedzielę 

rano przybył do Gdyni z N. Jorku M-S 
„Piłsudski'1.

Na pokładzie statku powróciła z A* 
meryki oficjalna delegacja rządu poi* 
skiego z p. min. przemysłu i handlu A. 
Romanem oraz wiceministrem komuni* 
kacji A. Bobkowskim na czele, która 
brała udział w otwarciu wystawy świa* 
towej w Nowym Jorku.

STAN ZDROWIA IGNACEGO  
PADEREWSKIEGO.

Nowy Jork. 30. 5. (PAT.) W  stanie 
zdrowia Paderewskiego nastapila — 
według twierdzenia dr Dunhama — 
dość znaczna poprawa.

SIR PERCY LORRAINE 
U  MUSSOLINIEGO.

Paryż, 30. 5- (PAT.) Agencja Hava* 
sa donosi z Rzymu, że w sobotę wie* 
czorem przyjęty został w pałacu W e
neckim przez Mussoliniego ambasador 
brytyjski sir Percy Lorraine. Jest to 
pierwszy kontakt osobisty ambasadora 
brytyjskiego z Mussolinim od chwili je* 
go przyjazdu do Rzymu.

PROF. BURCKHARDT WRÓCIŁ 
DO  GDAŃSKA.

Gdańsk, 50. 5. (PAT.) W ysoki ko* 
misarz Ligi Narodów prof. Burckhardt 
powrócił do Gdańska.

DO H AW ANY NIE WPUSZCZAJĄ  
ŻYDÓW.

Hawana, 30. 5. (PAT.) W ładze zabrc 
niły lądowania 700 uchodźcom iydow  
skim. To samo zarządzenie wydano w 
stosunku do 240 obywateli kubańskich

FRANCJA „KUPUJE*' TURCJĘ 
Berlin, 30. 5. (PAT.) Gotowość Fran* 

cji odstąpienia Turcji Sandżaku Alek- 
sandretty, oceniana jest przez niemiec* 
kie koła polityczne jako „jaskrawe zła* 
manie zasad systemu mandatowego1' o*, 
raz pogwałcenie przez Francję Arabów, 
walczących od lat o swoją wolność. — 
Sandżak Aleksandretty, oświadcza pra* 
sa, jest ceną, za którą „kupuje się Tur
cję".

Berlin w sprawie Sandżaku Aleksan* 
dretty w zupełności podziela zdanie 
W łoch. _

LIKWIDACJA ARMII 
ALBAŃSKIEJ.

Tirana. 30. 5. (PAT.) W ydano tu  ko. 
munikat oficjalny, który głosi; Albań 
ska Rada ministrów postanowiła, iż 
armia albańska, żandarmeria i straż 
graniczna będą odtąd częścią składo* 
wą armii włoskiej.

Decyzję gabinetu albańskiego zako* 
munikuje królowi włoskiemu specjalna 
delegacja, złożona z członków rządu 
albańskiego, którym towarzyszyć bę
dą trzej oficerowie albańscy.

ZMARZ KSIĄŻĘ 
FRANCISZEK BOURBON-PARMA  

Budapeszt, 30. 5. (PAT.) Książę Fran 
ciszek Bourbon*Parma zmarł dziś na* 
gle w wieku lat 26 na paraliż serca. 
Zmarły książę był siostrzeńcem b. cesa* 
rzowej Zyty.

KONFERENCJA TECHNICZNA  
W  M. B. P.

Genewa. 30.5. (PAT) Wczoraj w Między
narodowym biurze pracy rozpoczęła się 
przygotowawcza konferencja techniczna, po
święcona organizacji inspekcji pracy w za
kłada :h przemysłowych i handlowych.

Konferencja, w  której bierze udział 35 
państw wybrała jeunogłośnie swym prze
wodniczącym belgijskiego ministra pracy 1 
opieki społecznej — Yerwaeor.

Stanie samolotów i broni zmotoryzowanej 
na granicy mongolsko-mandżurskiej.

W łochy domagają sią sprawiedliwego 
podziału kolonii.
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TEATR WIELKI.
W torek godz. 20 „Subretka".
Środa godi 20 Subretka".
Czwartek godz. 20 , Szaleństwo" premiera

TEATR ROZM AITOŚCI.
Czwartek godz. 20 Odczyt dr. J. Bikelsa.

KINOTEATRY.
APOLI O ul. Chorążczyzny 7: ,.Król cy

ganów ‘ , i
BAJKA ul. Zielona: „Królowa diżuns_i . 
CASINO ul. Legionów 5: „Złudzenia ży? 

cia" (Cytadela).
CHIM ERA ul. Akademicka; „Czterech 

na posterunku".
EMPIRE ul. Legionów 5: „Miasto chłop? 

ców“.
EUROPA ul. Akdemicka: „Piętnasto
latka.
KOPERNIK, ul Kopernika 9: „Paniny na 

wydaniu".
M ARYSIEŃKA pl. Smolki: ,3ezdom ni". 
M IRAŻ pi. Mariacki 10: „Naga prawda". 
M UZA ul. 3-go Maja: „Pola Elizejskie". 
PAŁACE ul. Legionów 3: „Macierzyń

stwo".
PAN ul. Franciszkańska la : „Strzelec z 

Bengali" oraz kolorowy dodatek.
RAI pl. Mariacki: „Serce matki".
RONY ul. Kętrzyńskiego- Orły morskie. 
STYLOWY ul. Szaszkiewicza 5: „Niebez

pieczna miłość".
ŚW IATOW ID ul. Kuszewiicza: „Pieśń

skazańców" oraz „Kalif ?. Bagdadu".^
TON pasaż Mikolasclra: „Kentucky" oraz 

Anonimowy kochanek".

-  „SUBRETKA" W  TEATRZE W. We
wtorek 30 i środę 31 bm. w Teatrze W. o 
godz. 20 arcywesoła komedia francuska J. 
Devala pt. „Subretka" w doskonałej obsa? 
dzie premierowej z pp.: I. Brenoczy, N. 
Karasińską, M.Węgrzynem i J. Leliwą w 
rolach głównych. — Reżyseria St, Daczyn- 
skiego

-  PREMIERA „SZALEŃSTW A" W  TE
ATRZE W. 1 czerwca odbędzie się w Te
atrze W. premiera sztuki „S:aleństwo“ w re? 
żyserii Wl. Krasnowieckiego. Obsadę ról 
stanowią pp .: J. Żmijewska G. Oranowska, 
M. Czajkowska, E. Kwiatkiewiczowa, W. 
Zbierzowska, L Madaliński i T. Woźniak.

-  SŁYNNY BALET JAW AJSKI DEV1 
D JA  PRZYBYW A D O  LW OW A. W  so
botę 3?go i w niedzielę 4-^0 czerwca o g- 
20-tej i . ystąpi w Teatrze W. bawiący po 
raz pierwszy w Europie słynny 30-osobowy 
zespół Devi Dja, składający się z egzoty? 
czr.ych artystek i artystów taneczn-o-śpiew- 
nych z wysp Jawy Bali, Borneo i Sumatry. 
Zespól ten wykona tańce religijne, obrzę? 
dowe. obyczajowe i ludowe. Olśniewająca 
u rcd i tancerek i tancerzy, ich egzotyczny 
czar i zachwycające kostiumy wywierają 
niezapomniane wrażenie.
KOMUNIKATY.

-  LIGA MORSKA I KOLONIALNA
Ckr. Lw. zawiadamia, że pociąg wycieczko
wy ze Lwowa do Gdyni odje Izie zgodnie 
z poprzednim ogłoszeniem S?go czerwca w 
godz. rannych. Dokładny czas odjazdu zo
stanie podany oddzielnie da wiadomości 
wszystkim uczestnikom. W dniu 3-go czerw? 
ca zostaną wysiane karty kontrolne z przy
działem miej.,; w wagonach, oraz dokładriy 
pregram wycieczki. Dodatkowe zgłoszenia 
przyjmuje Biuro LMK.. Lwów Podleskiego 
1 II. p. do 3?go czerwca. Ilość miejsc jest 
ograniczona, tak że wolnych miejsc jest 
ta rd zo  mała.

Milion 44-tej Loterii.
W  dn,iu 25 maja, tj. w ostatnim dmau cią? 

gnicnia IV-cj klasy 44-ej Loterii odbyło się 
losowanie głównej wygranej, wynoszącej 
milion złotych. ;
■ Jak ju t wiadomo graczom, którzy wysłu

chali transmisji radiowej, jest to  ostatnia lo? 
teria, w której główna wygrana musi wyno
sić milion złotych, gdyż w przyszłej 45-ej 
Loterii wygrana może wynosić milion zło
tych, ale może też wynieść tylko 500.000 zł., 
jak to przewiduje plan gry tej liorerii.

Z powodu konieczności przeprowadzenia 
sprawdzań i krótkiego czasu przewidzianc? 
go dla transmisji radiow i* Dyrekcja tym 
razem nic mogła tą drogą zawiadomić ogó
łu gdzie padła wygrana, a wszystkich to 
pewno zaciekawia.

Widocznie Fortuna chciała także przyczy
nić się do wzmożenia zasobów Państwa, 
gdyż milion 'vygrał Skarb Państwa.

L.os nr. 160219 w poprzedniej 43-ej loterii 
nie istniał, w 4i?ej Loterii więc nic było wi
docznie chętnego na zakup tego numeru, 
tak. że los pozostał w kasie Polskiego M o
nopolu Loteryjnego. W ten sposób wygrana 
zostaje przelana wraz z wszystkimi innymi 
dochodami M onopolu do Skarbu Państwa.

Mamy wrażenie, że takie rozstrzygnięcie 
przypadku jest w obecnej chwili najsłusz
niejsze.

§p. URSZULA LEDÓCHOWSKA 
PRZEŁOŻONA SS. URSZULANEK.

Rzy*n, 30. 5. (PAT.) Wczoraj o go
dzinie 17.15 zmarła tu matka Urszula 
Ledóchowska, przełożona generalna S. 
S. Urszulanek SJK.

Zlot Sokolstwa Dzielnicy Małopolskiej.
W śród wielu uroczystości odbywa 

jących się we Lwowie przez dwa dni 
Zielonych Świąt, jedną z najbardzie. 
atrakcyjnych był niewątpliwie Zlo- 
Dzielnicy Małopolskiej „Sokoła“ przy 
współudziale delegacyj dzielnic: kra?
kowskiej, mazowieckiej, pomorskie! 
śląskiej i wielkopolskiej, z którycl 
szczególnie krakowska j śląska były li 
cznie reprezentowane. Nie był Zlot ten 
przeciętnym, jakich dziesiątki urządz. 
sie po okręgach i dzielnicach sokolic! 
dla wykazania dorobku codziennej pr 
cy na salach ćwiczeń, ale był czym: 
bez porównania większym i donioślej 
szym, bo donioślejsze były jego moty 
wy, głębszy podkład w założeniu i na?

prawdę wielkie hasła, w imię których 
został zorganizowany.

Miasto na powitanie sokolich rzesz 
z całej Polski przybrało odświętny wy? 
gląd. N a licznych kamienicach widnia 
ły barwy narodowe, podobnie zwisał\ 
z masztów, wieczorne światła latarń u 
licznych świeciły wśród bukietów cho 
rągiewek. Już w piątek wieczorem po? 
częli zjeżdżać się zawodnicy i zawodni? 
czki na zawody związkowe, które za 
jęły sobotę, właściwe uroczystości prz-\ 
padły na niedzielę i poniedziałek. W  
ciągu nocy na niedzielę i tegoż dni. 
przed południem przybyło do Lwowr 
sześć pociągów popularnych z terem, 
trzech województw południowo-wscho

Bilans zy s k ó w  i strat w o jn y
c h iń s k o -ja p o ń s k ie j.

T okio , 30. 5. (P A T ) Tapońska 
kwatera generalna opublikow ała bi? 
lans konfliktu chińsko*japońskiego. 
Straty chińskie wynoszą dotychczas 
2,300.000 ludzi, z czego milion zabi
tych.

7 prowincyj chińskich: Czahar,
Suiyuan, H upeh, Szantung, Szansi, 
Kiangsu i A nhw ei znajdują się w ca? 
łości w posiadaniu lapończyków, 
k tórzy zajęli prócz tego częściowo 
prowincje H onan, Szekiang, Kiang? 
si i K w antung. W yspa  H ainan znaj* 
duje się również w  całości w rękach 
Japończyków.

Terytorium  chińskie, zajęte przez 
wojska japońskie, w ynosi 1,600.000 
kim kw. t. zn. pięć razy tyle, ile w y
nosi powierzchnia Japonii. Zajęte 
prowincje stanowią 50 proc. po? 
wierzchni właściwych Chin, a 16prc. 
całych Chin z prowincjami przyłączo 
nymi.

Straty Tapończyków w zabitych 
wynoszą 60 tys. lapończycy zdobyli 
olbrzymie zapasy materiału wojenne 
go m. in 12 tys. karabinów  maszy* 
nowych, 4 tys. dział, 600 czołgów i 
2.300 w agonów i lokom otyw .

Zw ycięstw o partii rzędow ej
w  w y b o ra c h  do p a rla m e n tu  w ę g ie rs k ie g o .
Budapeszt, 30. 5. (PAT.) N a Wę? 

grzech odbyły się wybory do parła* 
mentu na podstawię nowej ordynacji 
wyborczej, przewidującej ich tajność. 
Ogólna liczba nowoobranych posłów 
wynosi 260, z czego 135 pochodzi z wy 
borów indywidualnych, 125 z list. — 
Każdy komitet wybiera 2 do 3 posłów 
indywidualnie i 2 do 3 posłów z list.

W  wyborach obecnych wzięło udział 
5 partyj politycznych: rządowa partia 
życia węgierskiego i połączona z nią 
partia chrześcijańska, partia drobnych 
rolników, partia liberalna i partia so? 
sjal-demokatyczna oraz kilka ugrupo* 
wań poi tycznych i frakcyj, jak narodo? 
wi socjaliści, niezależna partia chrzęści*

jańska, węgierski front pracy i t. d.
\\7edlug nieoficjalnych i niękcmplet? 

nych jeszcze obliczeń już wczorajsze 
dzień wyborów przyniósł przytłaczają
cą większość rządowej partii życia wę? 
gierskiego, która uzyskała około 80 
mandatów. Drugie miejsce, jak dotych? 
czas zajmują narodowi socjaliści (po? 
nad 10 mandatów), trzecie drobni rol
nicy — (5 mandatów). Należy się spo? 
aziewać, że partia rządowa uzyska 70 
do 80 proc. ogólnej liczby mandatów. 
W ybory odbyły się na całych Wę* 
grzech w zupełnym spokoju. Frekwęn? 
cja glosujących była dość znaczna.

Ostateczne wyniki wyborów ogłoszo 
nę będą w ciągu dnia jutrzejszego.

Walne zebranie członków Kasyna i Kota
Literacko-Artystytznego we Lwowie.

Pod przewodnictwem prezesa J. An
ton ewicza odbyło się walne zebranie 
członków Kasyna i Kola Literacko- 
Artystycznego we Lwowie. Zasłużona 
ta wielka placówka, stanowiąca poważ 
ny dział w kulturze Lwowa i chlubią
ca się nieprzerwanym podtrzymywa* 
niem życia kulturalnego i towarzyskie 
go inteligencji naszego miasta, skupi? 
la na swym dorocznym zebraniu licz* 
nych uczestników.

Po sprawozdaniach odbyła się ob* 
szerna dyskusja, w czasie której zgło
szono wiele wniosków i dezyderatów. 
Walne zgromadzenie m. in. aprobowa 
lo subskrybowanie przez Zarząd 500 
zł. na P. O. P. i dodatkowo uchwaliło 
przeznaczyć 500 zł. na FON.

Po przyjęciu sprawozdania zarządu 
i udzieleniu mu absolutorium, doko
nano uzupełniających wyborów człon 
ków w miejsce ustępujących w myśl 
statutu. Skład W ydziału Kasyna i Ko? 
la Lit.-Art. przedstawia się odtąd jak 
następuje: prezes Jan Antoniewicz,
wiceprezesi S. Lehnert i J. Zgóralski, 
członkowie: inż. W . Brzostowski, dr
J. Franke, dr Kaz. Gostkowski, M. 
Gótz, E. Krug, E. Kostrzewski, A. 
Lekczyński, Fr. Leurman. dr Stan. 
Liebhardt, inż. Ant. Mokrzycki, R. 
Nowiński, inż. Bron. Welczer. zastęp
cy członków W ydziału: dr. St. Gergo? 
w;cz, Wlodz Krasińską mgr J. Ma? 
jewski.

Program Tygodnia Zw iązku Strzeleckiego..
D nia 30 bm. o godz. 18 odbędzie 

się przedstawienie popularne w od* 
dziale Z. S. Żulińskiego (szpital po* 
wszechny) „Panna rekrutem.*1 w wy* 
konaniu Z. S. Furgalskiegc.

D nia 31 bm. o godz. 14.45 Polskie 
Radio pada przemówienie prezesa 
Okręgu V I Z. S., o godz. 19.50 po* 
pularne przedstawienia w oddzia? 
łach Z. S. Konarzewskiego, Kraśnic
kie] i na Svgniówce.

W  dniu 1 czerwca c godz. 12 — 
poranki w kinach dla młodzieży, o 
godz, 19 pogadanki o ideologii strzc* 
leckiej we w szystkich oddziałach Z. 
S. dla niezorganizowanej młodzieży,

o godz. 22—22.20 aud. strzelecka w  
Radio.

D nia 2 czerwca o godz. 12 porań* 
ki w kinach dla młodzieży, o godz. 
14.10 Polskie R adio: Słuchowisko
strzeleckie „Trzy meldunki**.

D nia 3 czerwca o godz. ]2 — po* 
ranki w kinach dla młodzieży, o go
dzinie 19 — przedstawienie popular
ne: „Kryzys na wsi*' na Lewandów* 
ce, o godz. 19.30 przedstawienie po* 
pularne „Tak kapral Szczapa dostał 
się do raju*' w w ykonaniu oddziału 
Z. S. Fleszara na Zam arstynowie.

D nia 4 czerwca o godz. 9 — uro* 
czyste nabożeństwo dla delegatów

dnich. Z dworców snuły się w stront 
pl. Targów Wschodnich, gdzie w pawi 
łonach wystawowych urządzone by ł’; 
kwatery, barwne pochody przybyłych 
na Zlot drużyn męskich i żeńskich o? 
raz młodzieży sokolej. Po drodze usta? 
wiały się szpalery publiczności, wita* 
jącę na ulicach Lwowa serdecznie brat 
sokolą. Ogólną, uwagę skupiał pochóc 
Dzielnicy krakowskiej, wśród którycb 
dużą grupę stanowiła drużyna sokolii 
i sokołów-górali z Zakopanego. Nieba, 
wem w przedpołudniowej porze zaroi 
)y się ukce miasta rzeszami sokolimi 

Uroczystości niedzielne rozpoczęły 
się uroczystą akademią w gmachu Tea? 
tru  Wielkiego, na którą przybyli: wo? 
jewoda lwowski dr. Biłyk, dowódca 
OK. VI. gen. Langner, dow. OK. X 
gen. Scaevola?Wieczorkiewicz, starostą 
grodzki dr. Klimowięcki, starosta po
wiatowy dr. Zamecznik, prezes Zw ią
zku Sokoistwa Polskiego pułk. ArcL 
szewski, delegaci dzielnic sokolich ' 
całej Polski oraz liczne rzesze sokole 

Popołudniu na boisku Sokoła?Macie? 
rzy odbyły się próby ćwiczeń publicz* 
nych. Wieczorem zaś w salach Sokoła 
Macierzy, Sokoła II., IV. oraz na Strzel 
nicy odbyły się wieczornice sokole.

Mszę św. połową w asyście kleru 
odprawił ks. Biskup dr Eugeniusz Ba
ziak. W  czasie nabożeństwa przygry* 
wala orkiestra kolejowa.

Po Mszy św. kazanie okolicznościo 
we wygłosił ks. kan. Władysław Ma- 
tus, kapelan Dzielnicy Małopolskiej 
„Sokola". W  serdecznych słowach wi* 
tał mówca drużyny Krakowa i Zako? 
panego, ze Śląska a zwłaszcza z Ziemi 
Zaolzzańskiej, z Poznania, Pomorza, 
W ilna i z nad polskiego morza, szcze? 
gólne słowa zachęty i wytrwania po
święci! rodakom w Gdańsku.

Szerokim echem rozległy są następ
nie słowa hymnu „Boże coś Polskę" a 
gdy przebrzmiały, przemówił z trybu? 
ny prezes Związku Sokolstwa, płk 
Arciszewski. Mówca imieniem Sokol
stwa złożył hołd Obrońcom Lwowa 
i listopadowy Czyn Orłów i Orląt, jed 
noczący w swych szeregach całe pol< 
skie społeczeństwo, postawił jako 
wzór dla naszego dzisiejszego po ło
żenia. W  gorących słowach płk Arci? 
szewski złożył następnie

hołd niezłomnej j bohaterskiej 
naszej Armii i jej Naczelnemu 
W odzowi oświadczając, że całe 
Sokolstwo jest zwarte, silne i go
towe na każde zawołanie Naczel?

nego W odza.
Po odegraniu przez ork estre Hym 

nu państwowego uroczystości ranne 
na boisku dobiegły końca.

Pod kierunkiem nacz Fr. Kapałki ' 
nacz. Br. Napiórkowskiego formować 
się począł

pochód manifestacyjny, 
który ruszy! ku śródmeściu ul. Łycza
kowską, ul. Czarneckiego, pl. Bernar* 
dyńskim, pL Mariackim, gdzie przed 
pomnikiem Mickiewicza odbyła się 
defilada drużyn sokolich, zebranych 
w liczbie około 10.00U.

Giełda z  dnia 30 m aja.
Dewizy; Belgia 90 87; Be,-lin 213.07; 

Gdańsk 100.25- Amsterdam 2S6.22; Londvn 
2498: N. Jork 532 3/8; kabel 532 7/8; Oslo 
125.47; Paryż 14.12: Sztokholm 128.62;
Zurych 120; W łochy 28.05; Helsinki 11.03; 
Montreal 531 1/4; Kopenhaga 111.48.

Papiery: 4 i pól wewn. 60 1./2; 3 inwest. 
1 cm. 77. 2 em. 7S, serie obydwu nie not.; 
4 premj. doi. 39; 4 konsolidac. 61 1/2, 60 1/2. 
ost. setki i drobne.

Akcje: Bank Polski 109; Cukier 35; Lil
pop 90.00; M odrzejów 18.75. Ostrowiec 75; 
Starachowice 52 1/2.

V I Okręgu Z. S. w kościele O O  Ber 
nardvnów , o godz. 10 otwarcie zjaz* 
du delegatów V I O kr. Z. S. w  sali 
Izby Przem ysłowo*Handlowej, o go
dzinie 10 — oddział Z, S, Rożena w y 
ścig kolarski, o godz. ]6 — pokaz 
sztucznej jazdy motocyklowej Klu* 
bu M otorow ego Z. S. im. gen. Po* 
powicza na boisku K orpusu Kade* 
tów N r 1 im. M arszałka Tózefa P ił
sudskiego, o godz. 17 reportaż radio
w y ze zjazdu delegatów O kręgu V I 
Z. S. wygłosi red. W ł. Sledziński. .
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20-lecie rozwoju Lwowskiego Korpusu Kadetów
im . M arszałka Piłsudskiego.

(:) Lwowski K orpus K adetów  
M arszalka Józefa Piłsudskiego ob* 
chodził uroczyście 20*lecie rozw oju 
połączone z dorocznym  świętem i 
zjazdem koleżeńskim absolwentów 
K orpusu z lat 1919—1939.

W  przeddzień oficjalnych uroczy* 
stości odbył się o godz. 8 wiecz. apel 
poległych kadetów . W  apelu wziął 
udział batalion z orkiestrą kadecką 
oraz delegacja Zw iązku Pow stańców 
Śląskich z oddziałem lwowskim  tego 
Zw iązku, licznie przybyli na uro
czystości geście i rodzice kadetów . 
Po raporcie kom endant K orpusu Ka 
detów płk D aniluk wygłosił przemó 
wienie, w którym  m. in. powiedział: 

Dzisiejszy wieczór to wyjątek ze 
złotych kart historii ludu Ślą
skiego, to złote karty historii 
kadetów, to stalowy łańcuch u- 
czuć patriotycznych, łączący 
dwie kresowe ziemice, których 
lud porwany duchem rycerskich 
trądy cyj — zadokumentował 
przed całym światem, że naród 
polski to wiecznie żywotna po* 
tega zawsze zdolna do wznios 
słych porywów, zawsze zdolna 

do wielkich czynów.
W  tę noc 18 lat temu obok mogił 

bohaterów  Ślązaków, rzucały na zie* 
mię Śląską swe cienie m ogiły boha
terów , kadetów*powstańców, W?.* 
szych Kadeci, starszych Kolegów, 
k tórzy poszli tam, w  myśl wskazań 
W odza N arodu  — Szefa Naszej 
Szkolv, W ielkiego M arszałka Tóz.efa 
Piłsudskiego, by walczyć o polskość 
Śląska, by  walczyć o m ocarstwową 
Polskę.

W y, Kadeci możecie być dumni 
z tego, że W aszym Swietem jest 
dzień, w którym koledzy W asi oćb 
dali życie za Ojczyznę.

Możecie byc dum ni z tego, że gra* 
nicę na starej ziemi Piastowej, krwią 
swoją wykreślali z ludem Śląskim 
również i W asi koledzy.

Możecie być dumni z tegc, że czyn 
tych, którzy zginęli tam na polach 
pod Zębowicami, Gogolinem i Górą 
i w. Anny, to dalszy ciąg wiecznie 
żywej tradycji naszej szkoły, która 
od wieków wykuwa silne charaktery 
ludzi czynu.

Możecie być dumni z tego, że 
w młodych sercach W aszych kole* 
gów w tym ważnym momencie dzie* 
jowvm Polski, zrodziła sie taka po* 
tęga moralna i taka moc ducha, któj 
ra znała jedno tylko hasło — wszyst* 
ko dla Ojczyzny.

Możecie być dumni z tego że Wa= 
si koledzy okazali się bohaterami, 
godnymi najświetniejszych kart dzie* 
i ów żołnierza polskiego — ginąc na 
polu bitwy tam, gdzie winien umie* 
rać kadet dla pieknej sprawy z ran* 
szlachetną w piersiach.

Naczelny W ódz, M arszałek Smi- 
giy-Rvdz powiedział:

„Pele bitwy, to dziedzina niebez* 
pjeczna, — gdzie grozi śmierć. Paść 
na polu bitwy w obronie Ojczyzny 
jest najświętszym obowiązkiem i naj 
wyższym zaszczytem żołnierza. Lecz 
tylko ten potrafi umrzeć po rycersku, 
kto po rycersku żyć potrafi11.

O tóż W y  Kadeci pamiętajcie, że 
być dumnym z czynów bohaterskich 
kole eów  to jeszcze nie znaczy, że się 
jest bohaterem.

Pom ni wiec na-słowa Naczelnego 
Wodza, musicie żyć po rycersku, 
byście po rycersku umrzeć potrafili.

Kadeci powstańcy! Niech duch 
V  asz tam na zachodzie czuwa wiecz 
Me na straży całości granic najuko* 
; hańszej Rzeczypospolitej —

W asi młodsi koledzy dzisiaj tu 
we Lwowie składają W am cześć 
i hołd— ą sztandar bojowy Po* 
wstańców 63 roku Naszych pra
ojców trzymany w krzepkich, 
młodych dłoniach waszych młod 
szych kolegów Kadetów natch* 
nionych Waszym duchem — 
wskaże im zawsze jak należy żvć 

i umierać dla Polski.

Ludu Śląski związany uczuciem 
braterstw a z kadetam i na polu chwa* 
ly  i W y  dzieci Śląskie modląc się 
dzisiaj dodajcie westchnienie za du
sze śp. bohaterskich kadetów , k tó 
rzy padli na polach Gogolina, Zębo
wic i G óry  św. A nny, broniąc aż 
do ostatka G órnośląskiej Ziemi wier 
ni przykazaniom  rycerskiego kate* 
chizmu — dla potęgi Polski.

W as jednak brak między nami 
Kadeci*Powstańcy, albowiem wielki 
czyn, do którego porwaliście się w y
magał ofiary W aszego życia.

Kadeci! O ni do celu doszli przez 
śmierć — toteż ja patrzę z ufnością 
głęboką w W asze młode serca i wie* 
rzę w  to, że gdy tylko zajdzie potrze 
ba staniecie gotowi i pójdziecie tak  
— jak poszli dla świętej wielkiej 
spraw y W asi Koledzy:

kadet Zaszczyński Zbigniew lat 
19, 4 komp., kadet Chodkiewicz Ka* 
roi lat ]7, 3 komp., kadet Czekaliń* 
ski H enryk  lat 16, 3 komp., kadet 
Pszczólkowski Zbigniew lat 18, 3 
kem p., kadet foczyłow ski Zygm unt 
lat 17, 3 komp.. kadet Zakrzewski 
Zygmunt lat 13, 3 komp. Przemówienie 
swoje płk Daniluk zakończył wezwą* 
niem:

Na cześć Bohaterów Powstańców
Górnośląskich prezentować brońl

Po przemówieniu kom endanta Kor 
pusu odbyło się złożenie wieńców 
przy pom niku poległych kadetów, 
poczym m inutą ciszy uczczono ich 
pamięć. N astępnie orkiestra kadecka 
odegrała marsz żałobny, kadeci ocl* 
śpiewali Bogurodzicę i, po odtrąbie- 
niu capstrzyku, odprow adzono cho
rągiew.

W  drugim dniu uroczystości, 28 
bm. o godz. 9.45 rano cały batalion 
kadecki stanął przed głównym gma* 
chem szkoły kadetów przy ul. Stryj* 
skiej, naprzeciwko ołtarza polowego, 
ustawionego na tle olbrzymiego em* 
blematu szkoły. Dziedziniec otoczo
no masztami z flagami o barwach 
państwowych i lwowskich.

Przed godz. 10 kom endant szkoły 
pik Daniluk odebrał raport od do 
wodzącego batalionem kadeta z 6*ej 
kom panii. Zaznaczyć należy, że w  d. 
swojego święta kadeci sami dowo* 
dzili poszczególnymi kompaniami i 
całością Korpusu.

N a uroczystości przybyli: wojewo 
da Bilyk, d*ca O. K. gen. Langner, 
gen. Zulauf, szef W ojskow ego Insty 
tu tu N auki i O św iaty pik Rvziński 
z W arszaw y, prezydent dr O strow 
ski, dow ódcy wszystkich pułków  sta 
cjonowanych we Lwowie, starosta 
d r Klimowiecki, dwaj żviącv jeszcze 
we Lwowie weterani Powstania z 
1863 por. Przetocki i Siiss, delegacja 
Zw. Powstańców Śląskich ze sztan* 
darem, absolwenci K orpusu z lat 
1919—1939, rodzice kadetów  i licz* 
ne rzesze publiczności lwowskiej.

Z inicjatywy Związku Legionistów 
i Związku Peowiaków odbyła się w 
sali Teatru Wielkiego uroczysta Aka* 
demia ku czci 4 rocznicy śmierci Mar
szałka Piłsudskiego, dla młodzieży 
lwowskich szkół średnich.

Scena Teatru Wielkiego została prze 
pięknie udekorowana zielenią i flaga
mi o barwach państwowych. Na tle 
stylizowanego olbrzymiego Orla Białe 
go ustawiono postument z popiersiem 
Marszalka Piłsudskiego, do postumen 
tu przytwierdzono pęk sztandarów 
rozpiętych następnie wzdłuż całego 
podwyższenia. Przy popiersiu ustawi* 
ły się sztandary lwowskich oddziałów 
Zw. Legionistów i Peowiaków w histo 
rycznych mundurach.

Akademię, na której obecnych było 
około 2000 uczniów i uczenie lwow
skich szkół średnich, rozpoczął ,,Poio* 
nez elegijny'1 wykonany przez orkie*

M szę św. połową odpraw ił ks. b i
skup połow y Gawlina w asyście licz 
nego duchowieństwa, kazanie o ary* 
stokracji ducha kształcącej się w m u- 
rach K orpusu młodzieży wygłosił ks. 
kapelan K orpusu Broel*Plater. Po 
nabożeństwie nastąpiło bierzmowa* 
nie kadetów . Świadkami byli ofice* 
rowie-wychowawcy.

N astępnie batalion kadetów  i wszy 
scy zebrani przeszli na boisko spor* 
tew e kadetów , gdzie kom endant 
Szkoły płk D aniluk dokonał dekora 
cji odznaką honorow ą K orpusu Ka* 
detów  pp. d=cę O. K. gen. Langnera, 
gen. Zulaufa, oficerów załogi lwów* 
skiej, absolw entów z lat 1919—1939 
i in. Odznakę honorow ą K orpusu o- 
trzymał też popularny Szczepcio (p. 
W ajda) z Polskiego Radia.

N ajbardziej wzruszającym momen 
tern uroczystości było przekazanie 
chorągwi szkoły (sztandaru pow stań 
czego z r. 1863) przez najstarszy rocz 
nik swoim młodszym kolegom  i po* 
żegnanie tegorocznych absolw entów  
ze sztandarem. Kadeci występywali 
z szeregu dwójkam i podchodząc do 
pocztu sztandarow ego i w pozycji 
klęczącej całowali brzeg chorągwi. 
Po tej ceremonii kom endant szkoły 
płk. D aniluk wygłosił przem ów‘er.ie 
do odchodzących ze szkoły najstar
szych jej w ychow anków , w  którym  
m. in. powiedział:

Po pięciu latach pracy nad kształ* 
towaniem waszych um ysłów i  cha* 
rakterów  nadszedł moment rozstania 
się z wami, nadszedł moment pożeg* 
nania was, gdyż opuszczacie m ury 
tej o tak pięknych tradycjach szko
ły rycerskiej, tego dobrego przyja* 
cielą i sprzymierzeńca rodziny poi* 
skiej w wielkim dziele wychowania.

Po przem ówieniu kom endanta 
szkoły batalion kadetów  ustaw ił się 
do defilady, k tórą przyjął gen. Lan* 
gner w towarzystwie w ojew ody lw. 
i gen. Zulaufa. Defiladę otwierała 
grupa absolw entów szkoły z daw*

' nych lat prow adzona przez p łk  s. s. 
Lachowicza, dawnego dowódcę ba5 
talionu szkolnego w Korpusie K ade
tów  N r 1. Za grupą absolw entów  
maszerowała V I kom pania, po czym 
kolejno V , JV, III , II i I. Kadeci, 
maszerujący równym  paradnym  kro* 
kiem i zachowujący wspaniałą posta* 
wę żołnierską, witani byli przez zgro 
m adzone na trybunie i w okół niej 
rzesze publiczności burza oklasków, 
a szczególny zachwyt wzbudziła po* 
stawa maszerujących wprawdzie bez 
broni, ale za to  z niezwykłą sprawno 
ścia, dwu najmłodszych kompanii.

Po południu odbyły sie na boisku 
sportowym  szkoły zawody, w  k tć 5 
t-vch brała udział młodzież szkoły i 
innych szkół średnich lwowskich, za 
kończone defiladą zaw odników  i roz 
daniem nagród.

strę, po czym prezes Związku Legiom* 
stów kpt. J Antoszewicz wezwał mło
dzież do realizacji wskazań i haseł 
Wielkiego Marszalka.

Z kolei dłuższy odczyt p. t. „Zycie 
i czyny Komendanta'' wygłosił mjr 
dypl L. Domoń. obrazując w nim dro 
gę, jaką Wskrzesiciel Państwa Polskie 
go odbył od pierwszych młodzień* 
czych porywów pócząwszy, a na nada 
niu ustroju trwałego wskrzeszonej Pol 
sce skończywszy. Swój . treściwy i głę
boko ujęty odczyt zakończył mjr Do* 
moń słowami: Komendancie, cześć Ci 
oddaje ukochana przez Ciebie mło* 
dzież!

W  tym momencie zapełniająca salę 
młodzież powstała z miejsc i przez 
dłuższą chwilę milczenia uczciła Ko* 
mendanta.

Nastąpiły produkcje połączonych 
chórów Zw. I.cg onistów i P. P. W.

.Włodzimierz lasowskij.
W  salkach muzeum przyrodniczego Tow. 

Nauk. mi. Szewczenki urządziła Asocjacja 
Niezależnych Ukraińskich Artystów wysta
wę prac Włodzimierza Łasowskiego. Artysta 
uzdolniony, prace interesujące (nie tyle te 
o zacięciu monumentalnym, ile właśnie t* 
,małe“, jak np. „Pejzaż podolski"; ;;Portret 

p. I. D“). katalog pieczołowicie w ydany 
(pod tym względem ANYM  celuje), a -wy
stawa imprezą chybioną! Bo czy naprawdę 
panowie organizatorzy tej wystawy wierzą, 
że gdy miłośnik sztuki wydrapie się po cięż* 
kich schodach na wysokie drugie piętro, 
wchłaniając w siebie coraz większe Ilości 
zapachów (chemikalia i odczynniki) w mia
rę zbliżania się do muzeum przyrodniczego 
chwilowo i częściowo zamienionego na przy 
bytek sztuki i że gdy wejdzie do tych sal, 
przejz które z konieczności biegają panowie 
przyrodnicy do laboratorium i  z poza prze
pierzenia zasłoniętego papierem wyzierają 
szafy muzealne zdolny jest przeżywać este
tycznie? Chyba nie? Rozumiem, brak lo* 
kalu, kiepsko z finansami: ale to nie uspra
wiedliwia. Pewne minimalne warunki dla 
kontemplacu dziel sztuki są konieczne i na- 
pewno znalizłyby się dla prac p. Lisow
skiego. gdyby ilość eksponatów zredukować 
o połowę, tj. usunąć te obrazy, które poza 
pracownię wychodzić nie powinne

K. W. M.

BOMBY ŁZAWIĄCE 
W  LIVERPOOLU.

Londyn, 30. 5. (PAT.) Członkowie 
irlandzkiej organizacji republikańskiej 
rzucili w jednym z kin Lwerpoolu bom 
bę łzawiącą. 20 osób, w czym 11 kobiet 
przewieziono do szpitala.

TRAGICZNY WYPADEK
PODCZAS POPISÓW LOTNI3 

CZYCH.
Kopenhaga, 30 5. (PAT) Pięciu młodych 

Niemców, wśród nich dwóch synów radcy 
poselstwa niemieckiego w Kopenhadze, vO:i 
Hensela zatonęło wczoraj podczas kąpieli 
w zatoce Feiroe.

W YBUCH W ULKANU.
Ottawa, 30. 5. (PAT.) N a Alasce 

nastąpił gwałtowny wybuch wulkanu 
Veniaminoff. W ybuch wulkanu połą* 
łączony jest z trzęsieniem ziemi. Okoli* 
ce wulkanu są pokryte w  promieniu 50 
km grubą warstwą popiołu.

ZMARŁA MAŁŻONKĄ 
PREZYDENTA WARSZAWY.

Warszawa. 30. 5. (PAT.) Po długo
trwałej i ciężkiej chorobie zmarła 29 
bm. Paulina z Chrzanowskich Stefano 
wa Starzyńska, małżonka prezydenta 
miasta st. Warszawy.

Program radiowy.
ŚRODA. 31 M AJA 

Godz, 6.56 Lw. Pieśń poranna. — 7.00 
Dziennik poranny. — 7.15 Płyty, — 8.00 
Lw. Audycja dla szkół.: „W  Leśnej szkole"
— P. Z. Nawrockiej z muzyką S. Turela. — 
S.10 Lw. „Szkoły przemysłowe męskie" 
racz. inż. W. Sarad. — 8 25 Lw. „Dzień do* 
bry najmłodszym": W yjątek z powieści Ko
nopnickiej oraz melodie. — 11.00 Audycja 
dla szkól. — 11.25 Płyty. — 11.30 Audycja 
dla poborowych. — 11.57 Sygnał czasu i 
hejnał. — 12.03 Audycja południowa. —
34.00 Lw. Figar: Symfonia nr 1. As-dur op. 
55. — 14.45 Lw. Przemówienie wice*prezesa 
Z. S. Okr. YL nacz. Blażcwskiego. — 14.50 
Giełda lwowska. — 14.55 Lw. Program na 
jutro. — 15.00 „Co śpiewają dzieciom na
Litwie" — aud. F. Kowalika i S. Pigwy. — 
15.30 Muzyka obiadowa. — 16.00 Dziennik 
popołudn. — 16.05 Wiad. gosp. — 16.20
;,Dom i szkoła" — dr A. Karpowicz. — 
16.35 Recit. śpiew. H. Losakiewicz-Moli- 
ckiej.. — 17.00 Odczyt wojskowy. — 17.18 
Lw. „Klaudiusz Achilles Debussy" — felie
ton muz. z ilustr. płyt. w oprać, dr St. Ło* 
baczewskicj. — 17.55 Pogadanka z ok. „Ty
godnia PCK.“. — 18.05 Lw. W iadomości
bieżące z miasta i prowincji . — 18.10 Lw. 
Koncert solistów: H. Murczyńska Z. Snia- 
dowska. — 18.30 Lw. „Nasz język" w opr. 
dr St. Rosponda doc. U]K . — 1S.40 „Echa 
mocy i chwały" — recytacje. — 1S.55 Kon* 
cert rozrywkowy. — 20 00 Audycja dla wsi.
— 20.15 Muzyka polska. — 20.35 Dzien
nik wieczorny, W iadomości meteorolog., 
Wiad. sport., Nasz program na jutro. —
21.00 Koncert chopinowski w wyk.’St. Szpl- 
nalskiogo. — 21.30 „Polskie powieści o
chłopach przed Reymontem" — szkic liter. 
K. Czachowskiego. — 21.45 Lw. Wiad. spor
towe lokalne. — 21.50 Lw. Muzyka tanecz
na orkiestry Seredyńskiego. — 22.20 Lw.
,Co inwestujemy w bież. r.“ — inż St. Se* 

rafin. 22.35 Łuck ku czci Kraszewskiego. J. 
22.55 Lw. Audycja informacyjna. — 22.30
Dziennik wieczorny, Komun, meteor.

oraz deklamacja T. Kleckiego i pieśni 
wykonane przez L. Reychana. Akadc 
mię zakończyła „Pierwsza Brygada", 
wykonana przez chóry i orkiestrę, któ 
rą podchwyciła również i odśpiewała 
młodzież. ■

Uroczysta Akademia w rocznice śmierci 
Marszałka Piłsudskiego.
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Ogłoszenia urzędowe.
U lji'1 'A t J Ł

II. Km. 613/38, II. Km 632/38. Obwiesz
czenie o licytacji ruchiomcso Komornik 
Sądu grodzkiego w Czortkowie rew:ru II. 
Bronisław Prckosch, mający kancelarię w 
Czortkowie w gmachu Sądu okręgowego 
pokój nr. 36 na podstawie art. 602 kpc. po 
daje do publicznej v, iadomtości, że dnia 5-go 
czerwca 1939 o gadz. 9 przedpoł. w Czort* 
kcwie przy ul. Szopena odbędzie się 1-sza 
licytacja ruchomości, należących d o  dłużni
ków Ćhaima i Jenty Firakelmanów.. Okłada
jących się z 600 desek świerkowych stolar* 
skich 4/4 4—5 m długości oszacowanych na 
łączną sumę 2.400 zł. W  sprawie II. Kra. 
632/38 dnia 5 czerwca 1939 r. o godż. 9-ej 
odbędzie się druga licytacja ruchomości, 
dłużników, składających się ze 100 m sześć, 
drzewa kantowego jodłowego i świerkowe
go, oszacowanego na łączną sumę 3.500 zł. 
Ruchomości można oglądać w dniu licytacji 
w czasie i miejscu wyżej oznaczanym.

Komornik Sądu Grodizkicao Rewiru II.
Czortków. 25 maja 1939. 2038K

II. Km. 4S5/39. Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Sanoku rew. II. Józef Bubella urzędujący w 
Sanoku przy ul. Kościuszki 28 na mocy art. 
602 kpc. podaje do publicznej wiadomości, 
że dnia 5 czerwca 1939 o godiz. 9-ej w Sa* 
noku, ul. 3-go Maja N r. 5—9 odbędzie się 
licytacja ruchomości, należących do  Reginy 
Giimsburg, a w szczególności 876 par róż
nych półbucików, pantofelków, bucików 
dziecinnych itp. urządzenia sklepowego 
prymitywnego, sypialni bez łóżek, dwóch 
wkładów siatkowych ; materaców, salonika, 
maszyny do szycia, biurka, aparatu radio* 
wego amatorskiego, jadalni ciemnej, dwóch 
luster starych, dwóch lamp elektrycznych, 
dwóch dywanów dwóch plakiet maj-oliko- 
wych, kredensu kuchennego, oszacowanych 
na łączną sumę zł. 6307. Ruchomości można 
oglądać w dr, i u licytacji w miejscu i czasie 
wyżej oznaczonym.

Komornik Sadu Grodzki ego Rewiru II.
Sanok 27 maja 1939. 2040K

l
1. Km. 1380. 1350/38. Obwieszczenie. Ko

mornik Sądu grodzkiego Rewiru, I. w Tar
nopolu ul. Mickiewicza L. 39 na mocy art. 
602 603, 604 kpc. ogłasza, że w dniu  5 
czerwca 1939 o goazinie 9*tej (nie później 
jednak niż w dwie godziny) w Denysowie 
odbędzie się sprzedaż z przetargu publicz
nego "uthomości. należących do Feliksa 
Ujejskiego i składających się z 1 krowy 
czerwono krasej, 2 krów kraso czerw.. 1 kro
wy czerwonej, oszacowanych na łączną su
mę zł. 800 na zaspokojenie wierzytelności 
Państw. Banku Rolnego Oddz. we Lwowie. 
Powyższe ruchomości można oglądać pod 
wskazanym adresem w dniu licytacji.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru I.
Tarnopol, 30 kwietnia 1939. 2044K

Km. 295/39. Obwieszczenie o licytacji ru* 
chomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Kopyczyńcach Franciszek Szewczyński. ma
jący kancelarię w Kopyczyńcach na podsta
wie a r t  602 kpc. podaje do publicznej wia
domości, że dnia 6 czerwca 1939 o godz, 
9*ej w Uwiśle odbędzie się l-sza licytacja 
Tuchomości. należących do W łodzimierza 
Cieńskiejgo, składających się z  1 klaczy 
szpaczka lat 8, 1 klacz szpaczka lat 9, wa- 
łacz gniady lat 6. wałacz kanegniady lat 6, 
6 jałówek. 3 krowy, oszacowanych na łą
czną sumę zł. 3.600. Ruchomości można 
oglądać w dniu licytacji w miejscu i czasie 
wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Kopyczyńce, 24 maja 1939. 2046K

I. Km. 2298/38, I. Km. 215/39 i 682/39. 
Obwieszczenie. Komornik Sądu grodzkiego 
Rewiru I. w Tarnopolu, ul. Mickiewicza 
L. 89 na mocy art. 602. 603, 604 kpc. ogła
sza. że w dniu 13 czerwca 1939 o godzinie 
S rano (nie później jedlnak niż w dSwia go* 
dżiny) w Podsmykowcach odbędzie się 
sprzedaż z przetargu publicznego ruchomo- 
ci, należących do Teodora i Olgi Diaezun 
w Podsmykowcach i składających suę z 1 
krowy czarno-krasej, 2 cieląt czerwonych,
1 l-.onia karo łysego, 1 aparatu radiowego 
..Ergo" 4 lamp., 1 szafy zwykłej, oszacowa
nych na łączną sumę zł. 670 na zaspokojenie 
wierzytelności Judy Saklera w Tarnopolu, 
Sala Kristianpolera w Probużnej i Zenona 
Pytlara w Założcach. Powyższe ruchomości 
można oglądać. pod wskazanym adbesem w 
dtaiu licytacji.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru I.
Tarnopol, 24 maja 1939, 2045K

Km. 574/38. Obwieszczenie o licytacji ru* 
chomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Turce Jan W ojdyło, mający kancelarię w 
Turce, Ry nek Nr. 16 na podstawie art. 602 
kpc. podaje do publicznej wiadomości, że 
dnia 13 czerwca 1939 o godz.. 8—19 w Isa- 
jach odbędzie się 1-sza licytacja ruchomo
ści należących do Chaima Sandmana, skła* 
dających się z 1 łańcuszka złotego, 1 krowy 
żółtawej, 1 klaczy gniadej i 1 konia bułane- 
go, oszacowanych na łączną sumę zł. 613 
gr. 60. Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu i  czasie wyżej oznaczo
nym.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Turka; 24 maja 1939. 2036K

Km. 62/38, 80 113 i 131/39. Obwieszcze
nie o licytacji ruchomości. Komornik Sądu 
grodzkiego w Mostach Wielkich Stanisław 
WerlĄ mający kancelarię w Mostach Wiel- 
kich na podstawie art. 602 kpc. podaje rlo 
iM o ^  wiadomości że dnia 2 czerwca 
1939 ad godz. 7 do 19 w Stamisłówce i w le»

sie pod Stanisłówką odbędzie się 1-sza i 2-ga 
licytacja ruchomości, należących do Eusta
chego Br. Hcrocha. składających się z auto* 
dorożki wołków (buhajków), wózka nowe
go, sosen materiałowych, drzewa sągowego 
sosnowego i olchowego, źrebaków, cieląt 
rasowych, jałówek rasowych czerwonych 
opryskiwacza motorowego dc chmielu, gont 
sosnowych, oszacowanych na łączną sumę 
zł. 15.000. Ruchomości można oglądać w 
dniu licytacji w miejscu i czasie wyżej ozna
czonym.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Mosty Wielkie. 26 maja 1939. 2041K

II. Km.. 4C6/39. 407/59. Obwieszczenie o 
licytacji ruchomości. Komornik Sądu grodz
kiego w Czortkowie Bronisław Prokosch, 
mający kancelarię w Czortkowie w gmachu 
Sąd'u okręgowego pokój nr. 36 na podsta* 
wie art. 602 kpc. podaje do publicznej wia
domości, że dnia 5 czerwca 1939 o  godz. 
9.15 w Czortkowie przy ul. Szopena odbę
dzie się pierwsza licytacja ruchomości, nale
żących do Chaima i Jenty Finkelman, skla* 
dających się z 200 zwoi papy dachowej 
czarnej. 100 m kw. płyt izolacyjnych, 5 m 
sześć, desek świerkowych 4/4 cm. i 5 m 
sześć, rygli świerkowych oszacowanych na 
łączną sumę 1.550 zt. Ruchomość/ możnie 
oglądać w diniu licytacji w miejscu i  czaa,e 
wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru II.
Czortków, 25 maja 1939. 2037K

I. Km. 501/39. Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Samborze rewiru I. Józef Maciejewicz, urzę* 
dujący w Samborze, gmach Sądu okręgowe
go N r. 59 na podstawie art. 602. 603, 604 
kpc. podaje do publicznej wiadomości, że 
dnia 13 czerwca 1939 o godz. 9-tej w W y
kotach w folwarku odbędzie się l»sza licy
tacja ruchomości, należących do p. Józefa 
Bosaka, dzierżawcy folwarku, składających 
się z ogiera maści jasny szpak lat 4, klacz 
maści ciemno szpak lat 3. jałówki 13 mies. 
maści czerwonej, 2 jałówek rocznych maści 
czerwonej i krowy maści czar. z 1 ia ym, 
oszacowanych na łączną sumę zł. 1,480 na 
zaspokojenie wierzytelności p. Adeli Pawły- 
kiewiczowej i tow. Ruchomości można oglą
dać w dniu  licytacji w miejscu i czasie wy
żej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru I.
Sambor. 25 maja 1939. 2020K

Km. 149/3S. Obwieszczenie o licytacji nie
ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
LIstrzykach Dolnych, Stanisław Leszczyń* 
ski. urzędujący w Ustrzykach Dolnych, ma
jący kancelarię w LIstrzykach Dolnych, przy 
ul. 29 Listopada 112, na podstawie art. 676 
i 679 kpc. podaje do  publicznej wiadomo
ści. że dnia 3 lipca 1939 o godz., 10 rano w 
Ustrzykach Dolnych odbędzie się sprzedaż 
w drodze publicznego przetargu należących 
do dłużników Fedia i Iwana Michajkszyr. w 
Czarnej na rzecz Towarzystwa Zaliczkowe
go w Lesku nieruchomości: a to 1/2 realno* 
ści obj. Iwh. 203, 609, 1105. dalej 1/7 z 4/8 
części realności obj. Iwh. 214, dalej 1/7 część 
realności obj. Iwh. 825, dalej realności obj. 
twh. 211. dailej 1/4 z 4/8 części, 1/8 część i 
1/8 część, L2 z 1/4 z 4/8 części, 1/7 z 4/8 
części i 1/16 część realności obj. Iwh. 214, 
wreszcie 1/7 część realności obj. Iwh. 825 ks. 
gr. gm. kat. Czarna, składających się z domu 
mieszkalnego ról. łąk, pastwisk, ogrodów, 
lasów i parce! pud. łącznego obszaru 12 ha. 
42 a. 57 m. Powyższe nieruchomości mają 
urządzoną księgę hipoteczną w Sądzie grodz 
kim w Ustrzykach Dolnych. Nieruchomość 
oszacowana została na sumę 5.872 zł. 18 gr., 
cena zaś wywołania wynosi 4.404 zł. 14 gr. 
Przystępujący do przetargu obowiązany jest 
złożyć rękojmię w wysokości 588 złotych. 
Rękojmię należy złożyć w gotowiźnie albo 
w takich papierach wartościowych bądź 
książeczkach wkładkowych instytucji, w 
których wolno umieszczać fundusze mało* 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
W wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile do
datkowym publicznym obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki od
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze* 
szkodą dio licytacji i przysądzenia własno
ści na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem przetargu nie 
złożą dowodu, że wniosły powództwo o 
zwolnienie nieruchomości lub jej części od 
egzekucji, że uzyskały postanowienie wła
ściwego Sądu, nakazujące zawieszenie egae* 
kucji. W  ciągu ostalm :h 2 tygodni przed li
cytacją wolno oglądać nieruchomość w 
w dmi powszednie od godziny 8-ej do I8*ej, 
akta zaś postępowania egzekucyjnego mo
żna przeglądić w Sądzie grodzkim w Ustrzy 
kach Dolnych, ul. Rynek, sala Nr. 7.

Komornik Sądu Grodzkiego.
LIstrzyki Dolne, 27 maja 1939. 2039K

Km. 720/58. Sprawa egzekucyjna Skarbu 
Państwa zastąp, przez U.nząd Skarbowy w 
Dobrom ilu przeciw dłużnikowi Chaimowi 
Buttermamowi w Dobromilu. Obwieszczenie 
o licytacji nieruchomości. Komornik Sądlu 
grodzkiego w Dobromilu Jan Prorok, ma
jący kancelarię w Dobromilu, ul. Gener. 
Zielińskiego na podstawie art. 6^6 i 679 kpc. 
podaje do publicznej wiadomości, że dnia 
30-go czerwca 1939 o godz. 9 w  Sądzie <jr. 
w Dobromilu odbędzie się sprzedlaż w dro
dze publicznego przetargu należącej do 
dłużnika Chaima Buttermana kupca w  Do* 
bromilu nieruchomości: cala realność obj.
whl. 25 ks. gr. gm. kat. Dobrom il I składa
jąca się z parcel, budi .domu murowanego 
parterowego o zabudowanej powierzchni 
299 m kw. oraz dom u p a r t  drewnianego 
starego, tudzież parcel gruntowych stano
wiących ogród. Księga gruntowa jest prze
chowana w Sądzie grodzkim w Dobromilu.

Nieruchomość oszacowana została na sumę 
złotych 20.0C2 groszy 90, cena zaś wywo* 
łania wynosi złotych 15.002 groszy 17. Przy
stępujący do przetargu obowiązany jest zło
żyć rękojmię w wysokości zł. 2.000 gr. 29. 
Rękojmię należy złożyć w gotowiźnie albo 
w takich papierach wartościowych bądź 
książeczkach wkładkowych instytucji, w 
których wolno umieszczać fundusze mało* 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile do
datkowym publicznym obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki od
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze* 
szkodą do licytacji i przysądzenia własno
ści na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli 
esoby te przed rozpoczęciem przetargu nie 
złożą dowodu, że wniosły powództwo o 
zwolnienie nieruchomości lub  j‘ej części od 
egzekucji, że uzyskały postanowienie wła
ściwego Sądu, nakazujące zawieszenie egze* 
kucji. W  ciągu ostatnich 2 tygodni przed li
cytacją wolno oglądać nieruchomość w 
dni powszednie od godz. 8*mej do 18-tej, 
akta zaś postępowania egzekucyjnego mo
żna przeglądać w Sądzie grodzkim w Do- 
brcmilu, ul. Rynek sala N r. 10.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Dobrom il 10 maja 1939. 204SK

Km. 31/39. Obwieszczenie o licytacji ru* 
chomości. Komornik -Sądu grodzkiego w 
Zbarażu Apolinary Herzog mający kance
larię w Zbarażu, ul. 3-go M aja Nr. 1 na 
podstawie art. 602 kpc. podaje do publicz
nej wiadomości, że dnia 9 czerwca 1939 o 
godz. 9 w Roznoszyńcach odlbędlzic się l*sza 
licytacja ruchomości, należących do dłużni
ka Aleksandra Małeckiego, składających się 
z wózka żółtego o dwóch poprzecznych re
sorach i jednego wałacha, karo-gniadego, 
dwunastoletniego półanglika, oszacowanych 
na łączną sumę zł. 660. Ruchomości można 
oglądać w dniu licytacji w miejscu i czasie 
wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Zbaraż, 22 kwietnia 1939. 2C49K

Km. 250/39. Obwieszczenie o licytacji ru* 
chomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Zbarażu Apolinary Herzog, mający swoją 
kancelarię w Zbarażu przy ulicy 3-gto Maja 
Nr. 1 na podstawie artykułu 602 kpc. po
daje do  publicznej wiadomości, że dnia 12 
czerwca 1939 o godzinie 10 po południu w 
Ochrymowcach odbędzie się druga licytacja 
ruchomości, należących do dłużnika Stani
sława Kozłowskiego składających się z 6 
jałówek maści czerwonej 1—2 lata, z 14 
świń białych 1—2 lat, z 10 świń białych 
sześciomiesięcznych na kwotę ogólną 3000 
złotych oszacowanych. Ruchomości te mo
żna oglądać w dniu licytacji w miejscu i 
czasie wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego,
Zbaraż, 27 kwietnia 1939. 2050K

ROZMAITE.
Prcz. 437/39. Ogłoszenie. Dnia 9 czerwca 

1939 r. rozpoczną się w gminie katastralnej 
Stanisłówka. należącej do Sądu grodzkiego 
w Mostach Wielkich dochodzenia celem od* 
mówienia częściowo zniszczonej księgi grun* 
towej tejże gminy. Kto ma interes prawny 
w zbadaniu stosunków posiadania, może 
zgłosić się w biurze Komisarza Hipoteczne
go w Stanisłówce i przytoczyć wszystko co 
dla wyjaśnienia lub ochrony swych praw 
uzna za stosowne.

Mf. Leon Hordt, asesor sądowy
jako komisarz hipoteczny. 2033

Mosty Wielkie. 27 maja 1939.

U Z N A N IE  ZA ZMARŁEGO.
T. 151/38. Eliasz Bała, urodzony 1888 Mi* 

latycze pow. Lwów, jako żołnierz austriacki 
zaginął. Celem uznania go za zmarłego i 
rozwiązania małżeństwa ogłasza się wezwa
nie udzielenia Sądowi lub kuratorowi D ro 
wi Marii Kądzielcwskiej Lwów wiadomo
ści o losach zaginionego w ciągu 1 roku.

Sąd Okręgowy
Lwów, 19 października 1938. 2030

T. 112/38. Maria Każuszko urodzona 1SS0 
Ruda Monastyrska 1912 nagle zachorowała 
odwieziona do szpitala Żółkiew, gdzie rze* 
komo zmarła. Sąd ogłasza wezwanie udzie
lenia wiadomości o losach zaginionej w 
ciągu 1 roku.

Sąd Okręgowy.
Lwów, 1 listopada 1938. 2028

OGŁOSZENIA PRYW ATNE.

„POLSKIE TOW ARZYSTW O NA JM U 
W A G O N Ó W  I KOM UNIKACJI"

Spółka Akcyjna 
we Lwowie, ul. Jagiellońska 1. 2

podaje do wiadomości, że w  dniiu 2 maja 
1939 r. odbyło się Zwyczajne W alne Zgro
madzenie Spółki, na którym powzięto na* 
stępujące uchwały: 1) Zatwictrdzo.no bilans 
oraz rachunek zysków i strat, jak i sprawo
zdania Zarządu i Komisji R ew izy jnej za rok 
1938. 2) Uchwalono zysk z reku  1938 prze
pisać na rok następny. 3) Udzielono Zarzą
dowi pokwitowania za rok 1938. 4) Uchwo* 
łono wynagrodzenia d li członków zarządu
i Komisji Rewizyjnej. 5) Dokonano w ybo
ru Zarządu i Komisji Rewizyjnej. Równo
cześnie ogłasza spółka zamknięcia rachun
kowe za rok 1938.

Bilans na dzień 31*go grudnia 1938 r.
Aktywa; Niewpłacony kapitał akc. zł. 

1500C0. Gotówka zł. 7.988.84. Koszty orga
nizacji zł. 10 347.55, Inwentarz bilurowy zł. 
14.890 07, Papiery wartościowe zł. 4.800, 
Dłużnicy zł. 92.819.88, Dłużnicy gwaran
cyjni zł. 28000. Sumy przechodnie zi, 
13.575.03, Rachunek strat i zysków za  lata 
1933, 34. 35. 36 i 37 zł. 33.478-16. Razem zł. 
355.899.53. Passywa; Kapitał akc. z ł 250.000,

Wierzyciele: zł. 73.540.S0. Wierzyciele gwa- 
ranc. zł. 28.000, Zysk za r. 193S zł. 4.258.73. 
Razem zł. 355.899.53. Rachunek zysków i 
strat na dzień 31 grudnia 1938. W  lien: Pen* 
sje zł. 57.711.78, Koszty handlowe zł. 
27-296.49, Podatki zł. 7747.61, Procenty zł. 
2.145.02. Amortyzacje zł. 2.038.29. Przenie
sienie zysków i strat za lata 1933, 34 35, 36 
i 37 zł. 33 478.16, Zysk za r. 1938 zl. 4.35S.73 
Razem zł. 134.776.08. Ma: Prowizje zł.
100-253.84. Rachunek komisowy zł. 1.044 08 
Przeniesienie zysków i strat za lata 1933 34, 
35 36 i  37 zł. 33.478.16, Razem zł. 134.776.08. 
___________________________________ 2025

OGŁOSZENIE.
,.OM NIUM “ Spółka Akcyjna dla P rze

mysłu Naftowego w likwidacji we Lwowie
ogłasza następujące zamknięcia rachunków: 
1. Bilans za rok 1936. Aktywa: Kasa zł.
633.90, Dłużnicy zł. 70.003.31, Tereny zł. 
289.200. Saldo strata zł. 421.951.57. Razem 
zł. 7SI.76S.7S Pasywa: Kapitał zł. 600,000. 
Fundusz rezerwowy zł. 180.000 Wierzyciele 
zł. 1.768.78, Razem zł. 781.768.78. Rachunek 
strat i zysków: Straty saldo z r. 1935: zł.
364.855.05, z rach. Terenów zł. 41.300, z 
rach. Administracji zł. 3.100.27, z rach. Na- 
leżytości brutto zł. 12.676.25. Saldo strata 
ogólna zł, 421.931.57. 2. Bilans za rok 1937: 
Aktywa: Kasa zł. 6.913, Dłużnicy zł.
75.503.31 Saldio strata zl. 699.352.47, Razem 
zł. 781.768.78. Passywa: K apitał zł. 600.000, 
Fundusz rezerwowy zł 180-00 Wierzyciele 
zł. 1.768.78, Razem zł. 781.768.78. Rachunek 
strat i zysków: Straty saldo z  r. 1936: zł. 
421.931.57. z rach. Administracji zł. 3.220.90, 
z rach. Terenów zł. 274.200. Saldo strata 
ogólna zł. 699.352.47, 3. Bilans za rok 1938: 
Aktywa: Kasa zł. S.997.60, Dłużnicy zl.
70.003.31, Saldo strata zł. 702.767.87, Razem- 
zł. 781.768.78. Passywa: Kapitał zł. 600.000, 
Fundusz rezerwowy zł. 180.000 Wierzyciele 
zł. 1.768.78, Razem zł. 781.768.78. Rachunek. 
Strat i Zysków. Stratv: Saldo z r. 1937 zł. 
699-352.47, z rach Administracji zł. 3.415.40. 
Saldo strata ogólna zł. 7C2.767.S7. lw ów , 
dnia 23 maja 1939. 2026

KOLEJ LOKALNA DELATYN -  KOŁO- 
M Y JA -S T E FA N Ó W K A  S. A.

I. OGŁOSZENIE.
Stosownie dc postanowień §§ 11—20 sta

tutu ogłasza się, że Zwyczajne Walne Zgro* 
madrenie Spółki akcyjnej „Kolej Lokalna 
Delatyn — Kołomyja — Stefanówka" odbę
dzie się dnia 28 czerwca 1939 o godzinie 
1 O-ej przedpołudniem w lokalu Biura M a
łopolskich Kolei Lokalnych, przy ul. Ja* 
giellońskiej Nr. 1 II. p. we Lwowie.

Przedmiotem obrad będą:
1) Rozpatrzenie i zatwierdzenie sprawo

zdania Zarządu z czynności oraz Rady 
Nadzorczej o zamknięciu rachunków za 
okres czasu od 1 stycznia do 31 grudnia 
1938 ii uchwała co do udzielenia absoluio* 
tium  Zarządowi i Radzie Nadzorczej.

2) Zatwierdzenie preliminarza k >sztów 
administracyjnych Spółki.

W edług postanowień §. 21 statutu każda 
akcja diaie prawo uczestniczenia w Walnvm. 
Zgromadzeniu jeżeli zostanie złożona przy
najmniej na 7 dlni przed Terminem Zgroma
dzenia w Kasie Zarządu Spółki, lub w Ka
sie 1 Urzędu Skarbowego we Lwowie i nie 
będzię odebraną przed ukończeniem tegoż.

Ewentualne dodatkowe wnioski do p o 
rządku dziennego lub jego uzupełnienia 
mogą być zgłoszone najpóźniej w dlniu 13 
czerwca 1939 w Zarządzie we Lwowie, przy  
ul Jagiellońskiej Nr. 1 II. p. 2027

' ____________ ZARZĄD _______________

OBW IESZCZENIE O LICYTACJL
Dyrekcja Akcyjnego Banku Hipoteczne*, 

go we Lwowie, pl. Halicki 15, opierając 
się na przepisie art. 48 rozporządzenia- 
Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 27 
października 1932 Nr. 94 poz. 812 DzURP. 
ogłasza niniejszym, że celem ściągnięoia 
zaległości i resztującego kapitału zpm. z 
długoterminowej pożyczki hipotecznej 

przez Bank wydanej odbędzie się w o- 
becności delegata Dyrekcji w biurze nota* 
riusza p. Dr. Bolesława Trzosa we Lwo* 
wie, przy uL Romanowicza L. 6 w dniu 
3 lipca 1939 o godzinie 11-tej sprzedaż w  
drodze drugiej publicznej licytacji kamieni
cy dwupiętrowej, położonej wc Lwowie 
przy ulici Mickiewicza 10, stanowiącej włas
ność Adama Drohojowskicgo, obj. whL 
1068/11. dz ks. gr. gm, m. Lwowa, prowadź, 
przy Sądzie ckr. we Lwowie. Cena wywo* 
lama: zł. 45.500. Rękojmia: zł. 11.1501

W  miarę zgłoszenia należności przewie 
dzianych w art. 7 ust. 5 i art. 49 powoła* 
nego Rozporządzenia, tak cena wywoła* 
nia, jak i rękojmia będą odpow iednio 
podwyższone na terminie licytacyjnym.

Podstawą licytacji będą warunki licyta* 
cyjnc, ustanowione wyżej powołanem Roz#- 
porządzeniem.

Prawa osób trzecich nie będą przeszko* 
dą licytacji i nabywca uzyska prawo wła* 
sności, o ile te osoby najpóźniej na licyta* 
cji, jednakowoż przed wezwaniem do czy* 
nienia postąpćeń nie wykażą, iż wniosły 
pozew o zwolnienie całej nieruchomości 
lub jej części od  egzekucji i że uzyskały 
zawieszenie postępowania egzekucyjnego.

Akty postępowania egzekucyjnego mo* 
żna przeglądać w Akcyjnym Banku Hipo* 
tecznym we Lwowie, pi. Halicki 15, oo» 
dziennie z wyjątkiem niedziel i świąt w  
godzinach od 9*tei do 13*tej, zaś w osta*- 
tnich trzech ćLniacn przed terminem licy* 
tacyjnym w kancel- rii w yicj wymienione* 
go notariusza w godzinach urzędowych.

Zamierzający licytować mogą w ciągu 
ostatnich siedmiu dlni przed licytacją oglą* 
dać nieruchomość codziennie od gjodziny 
8 do 18 z wyjątkiem niedziel i świąt.

Lwów, dnia 6 maja 1939 205T
AKCYJNY BANK HIPOTECZNY.

1® yda^ca; F [sfca Agencja Telegraficzna. ■i ui* Redaktor: Aleksander Wareński. Z drukami „Słowa Polskiego, Lwów, ZimorOwicza 15*


